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Prenumerata ig odnoszę-_'f 
ntem do!cłomu i przesył­

ka poofltową'' 
na 1 miesiąc Mr 
na S łi^iuelące « l i 
na Si 
na 6 
na 12 

Redakcja i Administracja 
ynek Kościuszki 1, tel. 58. \ 
,Sn»tol»kfaeJa otwarta w gods. 

' 10-1 i fl-7. • 
dftktor̂ "prayjnttwj© w goda. 

<;»6-7i,w1eez, 
Rękopisy nle: zastrzeżone dlr 
zwrotu nio^ praechowują się 
Rękopisy bess Bastrze&«nta ho • 
norar, uwa4ane*Bą za bezptftine-
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niezależne wychodzi codziennie rano, prócz dni poświąteeznych. 
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„APOLLO" 
złota serja „Br. P A T H E" D Z I Ś 

R D O L O R O S A 
(MATKA BOLEJĄCA) 

zruszający- drslmfiit̂ w 4'częściach ze słynna 'artystką EMMĄ L Y N N . 

S T TTVrT^T"?T? H występuje dzisiai w 
J ^ X i l JLI£^JC\ .« I koraedji I719r. 2 akt. p. t | Maks i Spieg. 

'odaje się #0 wiadomości że wskutek podrożenia robocizny oraz; 
niater]ałów pędnych j 

Państwowy Zarząd Elektrowni w Białymstoku 
pobierać bęazi^ za prąd od 29-go SIERPNIA 1919 f. następuj ącecęjiy: 

Za Kilo\|atgodzinę . w. g. licznika dla motorów ponad 15 kom Mk. 1.25 "' 
4 „ „ ' ,„ niżej 15 koni Mk. 1.50 

7, „• do oświetlenia instytucji dobroczynnych, miąj-
wych, i wojskowych.— Mk. 2.-J 'der oświetlenia prywatnego Mk. 3.— 

Za-10 wajów ryczałtowo przyłączonych miesięcznie. — 5.-]- :, ' • • 
L J Zarządca Państwowy' R I E G E R T . 
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sk-ich, państw 

iiiwaliditni M. S 

ne 

W B I J A Ł Y M S A K U (ulica Lipcjwa M 49) 
ilostała otwarta * 

spozk^tural Sekcji (^pieki nad 
W. 

*rawo' korzystania z^zifeiłku w Sekcji OpidkI mają wszyscy In-
idzl jżołn!e)r;ę, obywatale państwa polskiego, którzy wyszli na 
la Ą nnlejscswaści leżJlych w granicach obecnej władzy Rządu 
skleg©1. którzy obeciJt.. mieszkają w tychże granicach, zaś w 
ie fctfwski.tek sjuźbyjpojskęwej utracili zupełną lub częścio-

.; zdolność dc swego zafcdu, względnie'do pracy wogóle, (przez 
.Wgnę <fbe«r}§ ipzumt* slęjjwojnę rozpoczętą 28 Lipca 1914 r.) 
l / p s e b t jiyfllj e,, które ujfcctty'zdolność do pracy wskutek działań 
"l |8trząc|ze|ń wa ąnnych,'-w ładnym wypadku nie mają prawa do woj-
s l l ^ y c l żasiłkaw inwaiidmich, niniejszym: 

•pwal|da;-mQae pRblerać||asiłek tylko w 
w którym stale zamieszkuj 

(Przybywafoefr do je j^s j l c j i inwalidzi 
doyody. stwierda^}§q#: \ch j P M f służbę : w 

z armjt: poty 
'czestn^cy"S#i<Snia-

lenji przeprowadzania rejes 

JDerownlk Ekspozytury 

przppisami objętych. 
tym okręgu wojskowym 

iusżą być zaopatrzeni w 
ostatnie} wojnie w jed-

ej, rosyjjfpej, jau jir |aekie| lu|b niemieckiej. 
W^'zechcą^lilówińci zgłosić ce-*r. 

itiacjl. 
1 ALEI 
9 skeji Op. M. 

ALEKSAN1 
S. 

R RITTNER. 
w Białymstoku. 

Wybory w 
Białymstoku. 

W N 166 „Monitora Połsklego" 
z dnia 26 b. m. ogłoszono nastę­
pujące: 

ROZPORZĄDZENIE 
o zarządzeniu wyborów do Rady 
Miejskiej w Białymstoku na pod­
stawie uchwały Sejmu Ustawo­
dawczego Rzeczypospolitej Pol­
skiej z dn. 21 lipca 1919 roku, 

Art. 1. 
W myśl art. 9-go Dekretu o 

wyborach .do rad miejskich na te­
renie b. Królestwa Kongresowego 
z dn. 13 grudnia 19l8 r/ i ar^. 
I-go Regulaminu Wyborczego do 
Rad Miejskich z dn. 17 grudnia 
1918 r., zarządzam wybory do 
Rady, Miejskiej w Białymstoku, 
pow. Białostockiego, w granicach, 
ustalonych na podstawie Rozpo­

rządzenia Komisarza Generalnego 
Ziem Wschodnich z lC^maja 
1919 r. (Ni 5 Dziennika Urzędo­
wego Zarządu Cywilnego Ziem 
Wschodnich, poz, 29). 

Art. 2. 
Za dzień zarządzenia wyborów 

dla powyżej wymienionego miasta 
uważać należy dzień 6 sierpnia 
r. b 

Art. 3. 
' Dni świąteczne nie • powodują 
opóźnienia rozpoczęcia, ani ukoń­
czenia terminów, przewidzianych. 
w Regujamlnie Wyborczym do 
Rad Miejskich; Komitety Wybor­
cze Główne 1 Miejscowe winny 
być czynne również w dni świą­
teczne. 

Minister Spraw Wewnętrznych: 
(—) St. Wojciechowski. 

Warszawa, dnia 25 lipca 1919 r. 
# * 

* 
) 

Na wczoraj szem posiedzeniu T 
Kom itetu Miojsklego komisar 
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Dziali wokalno-kabaretowy: 
O S T A T N I E D N I 

występuje p.p. REDENOWIR i p. M. .ZONBR. 
• -Ł ,~~*——~~——~~~. ... -.... „.. iimiimffimmnrMi mm —*- ~ - 11 

Jt%. 1.™ \jf jJL î i^Jk 
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Benefis H . R 

NioodwoiiłMe oatatn 
icjalny wieczór *>tn'ioc|! 

'Szczegóły V ali 

fxąd|>wy p, Napoleon Cyczlk Ra­
dzik 'zakomunikować obecrłyrrf ror 
porządzenie o zarząjdzeniu Wybo­
rów 1 objaśnił, ż© ojobfdą się one 
w dtlu 7 września r, b. 

\Ą pięknem przemówijenu 
Komisarz wspomniał o lalach u 
clsky i o zwycięstwie Polski. 

P," Komisarz #ezw/ał Magistrat 
do {toriąezenia rychłego wy­
borców na każdy poszczególny 
okre$. 

P ^ prezydent proponował za­
rządzenie jednodniowego spisu 

•ludności, ' 
* 

Gzy tak, czy owak, byłoby po­
żądane, aby już dzisiaj wieczorem 
delegaci wszystkich organizacji 
polsfilch zgromadzili się w lokalu 
Centralnego Komitetu Narodowego 
w celu poczynienia kroków wstęp­
nych1 do utworzenia Polskiego Ko-
mitefu wykonawczego". 

Pamiętajmy że od wyborów 
odpowiednich radnych, zależy 
przyszłość miasta i rajonalntiścl 
gospodarki miejskiej. 

JLff ą JL. « 

Lekceważenie. 
W niedzielę jakiś ijdeznany 

nam Tow. opieki nad inwalidami 
i jeńcami urządziło w Białymsto­
ku »Dzień inwalidów 1 Jeńców". 

Na ulicach sprzedawano znacz­
ki amastępnie w restauracjach i 
kinematografach 'urządzano kon­
certy „lotne?. 

Impreza szlachetna, Nłft obesz­
ło slię przecież bez ale. 

Oijo organizatorowie tege- „Dnia" 
uznfcU za stosowne zaponinieć, -że 
W Białymstoku wychodzi • organ 
polski i nie powiadomili redakcji 
o irriprezie dobroczynnej, [nie za­
niedbali przecież fudać się do 
„Gajosa"—jak gdyby chcieli tern 
obrać, yt sympatyeznlejązy jest 

•?im język tych ludzi," którzy do 
niedawna na każdym kroku oka­
zywali żydom pogardę. 

Aprzecież panie, zaproszore 
przez organizatorów.bardzo skaw-
pliwle podchodziły |na | ulicach 
do przechodzących polaków i ob-

, darżały ich znaczkiem . . .-
Polacy nie odmawiali ofiar, jak 

nie' odmawiają ich nigdy, gdy 
pothteba przyjść z [pomocą nie­
szczęśliwym. 

Ale panowie organizatorowie 
'koncertów f.lotnych" w dalszym 
ciągu składali dowody, żte zdaje 
im fslę. iż Białystok tai cząstka 
Rosslji"— albowiem w jjjprzema-
wianiu do publiczności pilskiej. 

t y k np. Jeden z organizatorów 
korjfcertów W *śall restiuracji w 
hotfilu Rltz pozw>Hł sobie na 
zapjowiedt kohcertu 1 na objaś­
nienie jego celu w języku rosyj-
skiiń. ' -

naturalnie wywołało to ener­
giczny protest 1 pouczenlfe [upar­
t ego człowieka, |źe Białystok to 
miajsto pols&e, źe tutdflfolska a 

nie Rosja, dopiero wówczas 
sprostował organizator błąd t tło-
msczył się w języku rosyjskim, 
że nie włada językiem polskim;. 

Ale za wskazówką protestują­
cego wyszukał przecież kogoś, 
kto mógł udzielać objaśnień y 
języku polskim, acz wadliwym, i 

I przekonali się pp, organlzatoro-j 
fwie koncertu, że my nie czujemy 

nienawiści do języka rosyjskiego 
a tylko nie chcemy i nie możemy 
pozwolić na to, aby w przemowie 
niach do publicznośoi używano 
języka wrogiego nam obecnte na­
rodu, pomijając język polski', że 
nie dopuścimy do lekceważenia'' 
jeżyka narodowego. 

Przekonali się, albowiem kiedy 
zapytano po polsku, czy szan. 
goście pozwolą p. Jachnie na 
śpiew po rosyjsku, ten sam, kto 
pierwiej protestować głośno po­
wiedział „prosimy" 1 następnie 
artystę rosyjskiego za śpiew na-

. grodzono rzęslstemi oklaskami. 
Pakt lekceważenia języka pol­

skiego, a chociażby tylko zapom­
nienia o nim uderzał w niedzielę 
tern więcej, że organizatorami 
koncertu nie byli rodowici pra- > 
wosławni rosjanie... 

Tern ostrzej zatem zawsze i na 
każdym kroku musimy protesto­
wać przeciw pomijaniu języka pol' 
skiego na zgromadzeniach publicz­
nych. 

Niechaj ci co pod batem ro­
syjskim tak skwapliwie uczyli się 
języka resyjskiego i którzy jesz­
cze dzisiaj tak chętnie się nim 
posługują, zrozumieją nareszcie, 
że korzystając z praw wolnych i 
równych obywateli państwa Pol­
skiego, którego niepodległość wy­
walczyli synowie ziemi polskiej, 
a jeszcze dzisiaj krew przelewają, 
odpierając od granic bandy, pra­
gnące kraje nasjze łupić—rfłfechaj 
zrozumieją naresjzcie, że wszyscy 
winien starać się nauczyć języka 

|- polskiego każdy stały mieszka­
niec, który chce żyć z polakami; 
w zgodzie i który nie chce być 
poczytywanym za wroga państwo­
wości polskiej. 

B. F. 

Informacje. 
Komisja Ziemska Okręgowa w 

Łomży delegowała Komisarza 
Ziemskiego p. Jana Godlewskiego, 
do Białegostoku w celu załatwlav-
nla wszelkich spraw do zakresu 
działania Urzędów Ziemskich na- ( 
leżących, w szczególności dotych­
czas regulowania struktury gospo­
darstw rolnych, scalania gruntów, 
podziału grutitów wspólnybhi ukła­
du służebności 1 t. p. na terenie 
powiatów Białostockiego, Bielskie­
go 1 Sokolskiego. Godziny przy­
jęć komisarza Ziemskiego od 
10-1 we wtorki 1 piątki (pałac 
Branleklch). 

70 miliardów, 
Jak się dowiadujemy, delegacja 

pokojowa polska pod przewbd-
nlctwem posła Władysława Grab­
skiego wręczyła koalicji wykaz 
szczegółowy w sprawie odszko­
dowań przypadających Polsae ze 
strony Niemiec, Rosji i Austrjl. 
Pretensje, jakich Polacy zażądali 
do samych Niemiec, wynoszą 
70 miljardów marek. 

Jak słychać, delegacja polska 
w Paryżu stanęła na stanowisku, 
aby skomasować długi niemiecki* 
austrjackie i rosyjskie, jakie Pol­
ska bsdziej musiała zapłacić ko­
alicji, przedłożyć następnie pre­
tensje, należące się nam od tych 
3-ch zaborczych państw i przy 
rozliczeniu otrzymać możliwie 
czystą hipotekę dla polski. 

W ten sposób Polska będzie 
państwem najmniej po wojnie ob-
łudzonem. 

Niemcy na tę propozycję od-
powiedriach, że zapłacą odszko­
dowanie tytko tym państwom, z 
którymi byli na stopie wojennej, 
a do tych Polska nie należąca, i 
powołują.się na posła Kesslera w 
Warszawie za czasów gabinetu 
Morczewskiego, zaś armję polską 
we Francji traktują jako dzieło 
jednej partji zorganizowane 
wbrew woli rządu warszawskiego 

Wyjaśnienie. 
Od urzędu pocztówko w Bia­

łymstoku , otrzymaliśmy odezwy 
następujące: 

i L 

Dyrekcja Poczt i Telegrafów 
Okręgu Warszawskiego nadesłała 
pismo z ; dnia 23-go Lipca r. b. 
Nś 19265-1968 treści ;• następują­
cej: 

„Listy, adresowane do miej­
scowości położonych na wschód 
od granic jb. Królestwa Kongreso­
wego, przesyła się z powodu sta­
nu wojennego do pozoru Pocz­
towego przy urzędzie pocztowym. 
Warszawa I, gdzie po przejrzeniu 
bywają zaopatrzone w czerwony 
stępel Wydziału Kontroli Mini­
sterstwa Spraw Zewnętrznych i 
z powrotem odsyłane przez urząd 
pocztowy Warszawa I natych­
miast pierwszą pocztą do miejsc 
przeznaczenia. Wobec tego otrzy­
mywanie Korespondencji listowej 
przez odbiorców, zamieszkałych 
na wyżej wzmiankowanych ob­
szarach, z pewriem opóźnieniem 
jest na razie nieuniknione. 

Zawiadamiając o ninlejszem, 
Dyrekcja poleca Urzędowi prze­
słać niniejszą odpowiedź na arty­
kuł „Pqd adresem poczty" do Re­
dakcji „Dziennika Białostockiego", 
prosząc \ o wydrukowanie tego wy­
jaśnienia na szpaltach wspomnia­
nego dziennika i egzeplarz w 
którym będzie wydrukowane to 

Ok 
mi 

/ . 
wyjaśnienie poleca ślę 
wić Dyrekcji Poczt)l Te 
w. z. (podpisał) Dr. t ana 

Na mocy powyżs 
nla uprzejmie j 
dakcję o umieszczenie 
ntku nadesłanego prkez 
sprostowania na krtyk)4 
adresem poczty" w| nu 
dnia 2 czerwca r. b 

II. 
Dyrekcja. Poczt 1 T 
ręgu Warszawskiego 

i pismo z dnia 22 LI 
Nr. 19268-1884 treści nasi 

„Na podstawie por 
się z Generalnym; Zarżą 
Polowych i celein urn 
szybszej wymian^ poczty) 
nej między Grodhem a 
urząd pocztowy Waitsza 
r2ądza zamknięte odsyłki 
terjału listowego pfzeeet] 
nego dla Grodna 1 Wilna 
ła te odsyłkj ^©dziennie! 
giem pospiesznym. j 

Ponieważ w; Blałyms^IŁuj nie 
ma urzędu cenzury, to j jrsjjelka 
korespondencja;listowa si Łowcza 
sklerowywuje się do urzę| i u War­
szawa I Cenzura 1 po pri ice| izu-
rowaniu dopiero wysyła ( flę'•• po­
rządkiem wskazanym wy 

Ze względów wojskl^ych, l 
politycznych inny sposób] wymia­
ny korespondencji międl f Bia­
ły mstoklem a Wilnem 1 Ifrorjnem 
narązie zastosowanym jyć '< nie 
może, wobec czego poleci slf za­
wiadomić o tern Redakcji gazety 
„Dziennik Białostocki" * odpo­
wiedzi, na artykuł „Listy do WIl 
na" wydrukowany w tej gamecie 
z oni a 9-VII r b. za Nr. 76 j 

/Dyrekcja Pcfczt i- T legiafów 
w z. (podpisał dr. Lenar|owlJ5z" 

.—'M-

Z Grodn 
— W „Echu" grodzier 

dujemy następujący Rozj 
Coraz częściej nadchoc 

gi ludności żydowskiej 
rzy załogi Grodno,—.£ 
0 tern, że nie wszyscy 
zgodnej pracy ' przy 
Ojczyzny. Rozognienie 
mu między jedną części i |rrjlesz-
kańców kraju, a drugą, przynosi 
nleobliczoną szkodę [dla faf całego 
Państwa 1 jest na rękę tylko na-
szyn? wrogom. 

* Ostatni raz zwracam i a to u-
wagę całej załogi Twlej dzy Gro­
dno 1 uprzedzam, że na przysz­
łość będą t a to z całą lezwzglę-
dnośclą karać winnych v ykroczeń 
1 szykan przeciw ludno ci .wyz­
nania mojńeszowego. 

Wszystkim oficerom rzypoml-
nam obowiązek natychm istowego 
poczynienia energieznyc zarzą­
dzeń w celu wynalezlin a win­
nych, i ( 

Grodno, dnia 2j Hpda 1*19 t. 

Generał 1 D< wódca. 
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MY. 
zewikami 

Genera 
[O-BIA 

vjki od 
a ki boi 
wzięto-
arabini 

leżanki i 

U T E 
ŁORUS 

-*Na odołjiku 
parto dwukrotne 
szGwików, przycz 
stu jeńcóW i trzy 
maszynowe. 

!Na odcinku R 
na północ od od<ł Sika Ra-
doazkowice ożywił Ina dzia­
łalność wywiadowca. 

W rejonie na ^|chód od 
'Nowogródka pos i a ły się 
nasze oddziały, ddj^inji Jai 
reranice—Wielkie Jl^SzuchoJ 
wice, opierając si 
Usze. ' i 

Ataki bolszewików 
Szemiankę odpart 

'*• ' Na odcinku 
"'^nieprzyjaciel otrz 

dalszym ciągu po 
'i i FRONT POL 

Walki w rejoni 
trwają dalej. 

^ 

rzekę 

na 

anowicb; 
mje w 

|ki . 
iSKT. 

Turowi 

1 Sejm. 
WARSZAWA |8-7 (Ty 

wf). Na dzisiejszjm posie­
dzeniu Sejm przylał w 2 i 
3 czytaniu ustawa o powoj-
laniu aptekarzy dl czynnej 
służby wojskowej^ aby za­
pełnić kadry pomdjcy sani­
tarnej, u 
^ W 2 i 3 czytaniu przyję­
to ustawę o przyznaniu 

' funkcjonarjuszom państwo­
wym nadzwyczajnego do­
datku drożyźnianeiro.Dodat-
ki t&v będą przyznane także 
nauczycielcm publicznych 
szkół powszechny 3h i pro­
fesorom Teolngji. j 

Uchwalono doi dnia 15 
sierpnia wypłacićj jako do­
datek drożyźnianjl, nauczy­
cielom szkół średlich pry­
watnych i społecanyck, Qr 
gólno kształcący! \\. zawo­
dowych i seminariów naif-
czycielskichp ensjęjfmiesięG^-
ną. 

Uchwalono przedłużyć czas 
trwania dzierżaw)! gruntów 
zasianych zbożem do d, 1 
wrjześnia 1921, zai okópo-
wifną do d. 1 lipla: 1921, 
Ustawa tk niema zlstosową-
nii do gruntów, Itóre pod­
legać będą parceli 3ji na za­
sadzie prawa ol reformie 
rolnej, j 

^Jutro na porząfflcu dzien­
nym sprawa raty||kacji po­
koju*. A 

Wiltio do P f s k i . 
-* WARSZAWA 2|-7 (PAT) 
Krtes. Biuro prasowe dono-

Wczoraj przybyli do War­
szawy delegaoja I kolejarzy 

ego z d. 28 lipca 1919 r. 

FRONT GALIOVJHkO-
WOLYŃSK1. 

Na, Jinji Radziwiłłów — 
Brody silna działalność arty-
leji bolszewickiej. 

W następstwie Szefa Sztabu 
Generalnego Haller, pułkownik. 

Ukraińcy sic, poddaj}}. 
WARSZ A W A2S-7(1 > AT). 

„Przegląd Wieczorny* do­
nosi: ! 

Do'| Wflr.s/.-iwy w towa­
rzystwie polskich oficerów 
sztabowych przybyła dele­
gacja niedobitków armji u-
kraińskjej nad Zbruczem, w 
celu ohiówiena warunków 
poddania się i złożenia bro­
ni. Przyjazd ten ma zwią­
zek z zupełną kapitulacją 
resztek armji ukraińskiej 
nad ^bruczeim 

węzła wileńskiego w celu 
przedstawienia szeregu żą­
dań robotników i pracowni­
ków kolejowych w sprawie 
połączenia kraju z Rzeczpo­
spolitą. , 

Delegacja ma złożyć na 
ręce hucjusza papieskiego 
deklarację robotników i w 
sprawie nadużyć ducho-
wieóstwa litewskiego i bi­
skupa ks. ;Matulewicza, ja­
kich dopuszcza się ducho­
wieństwo wobec poiaków 
z ambony i konfesjonału. 

Delegacja złoży • petycje 
Naczelnikowi Państwa, p. 
Paderewskiernu z prośbą o 
przesłanie Radzie pięciu,, o-
raz nuncjuszowi, w celu 
przesłania do Watykanu. 

Wszystkie petycje stwier­
dzają'niezłomną wolę nale­
żenia do Rzeczpospolitej. 

WARSZAWA 28-7 (Tel. 
Własny). Straż Kresowa po­
siada całe stosy petycji do 
Sejmu w sprawie przyłą­
czenia ziem polskich na Li­
twie. Podpisali je także 
białorusini, nawet" prawo­
sławni 

Prof. Biliński. 
WARSZAWA 28-7 (PAT) 

Powołany przez p. Pade­
rewskiego prof, Leon Bie­

liński prhybył wczoraj do 
Warsi&awy. Dzisiaj zrana 
konferował z Paderewckim. 

W południo przyjmował 
go JjTaczelńik Państwa i 
wydał na jego cześć śnia­
danie. 

jPoseł belgijski. 
W A L R S Z A W A 2 8 - 7 (PAT). 

Działaj w południe poseł 

belgijski wręczył Naczelni­
kowi Państwa swoje listy 
wierzytelno. | 

Niemcy a Polska. 
i WIEDEŃ 28 7. [(PAT.). 
ft Paryża donoszą: Naj­
wyższa Rada konferencji u-
^taliła odpowiedz na no­
tę niemiecką, odnoszącą się 
|]o rokowań pomiędzy Niem­
cami a Polską w sprawio 
ziem, które mają być od­
stąpione Polsce. 

Następnie Rada zajmo­
wała nię sprawą nominacji 
Komisarzy dla Prus Wschod-
n ,ch. 

Poincare. 
WIEDEŃ 28-7. (PAT.). 

„Echo de Paris" donosi, że 
prezydent Poincare po u-
kończeniu s wojego urzędo­
wania zrzeknie się ponow-
uie kandy (Ją tury. 

!^4-l—-•JL. sas 

Bank Ifolski. 
W Białymstoku przybywa nowa 

Inatytucja państwowa pojska zna­
czenia pierwszorzędnego. 

Jest nią Polska Krajowa Kasa 
pożyczkowa, która w przyszłości 
najbliższej będzie przemianowana 
na „Bank polski" o całkowitym 
charakterze Banku państwa. 

„Bank polskt" obejmie lokal w 
gmachu dawnego rosyjskiego Banku 
Państwa przy ul.l Warszawskiej, 
w którym w ostatnich czasach 
mieściły się biura Magistratu. 

Nominację na dyrektora oddzia­
łu białostockiego „Banku polskie­
go" otrzymał 

p. Józef Radziejowski. 
Urodzony na Ukrainie, p. Ra­

dziejowski ukończył wydział praw­
ny uniwersytetu kijowskiego, po­
czerń pracował w dziale finanso­
wym w rosyjpkiem ministerjum 
skaruu. 

Zdolny finansista wkrótce zajął 
wybitne stanowisko w finansowo-
sci, celując zwłaszcza zdolnościa­
mi organizacyjnemu 

Przez lat 11 był dyrektorem 
Banku dla rosyjskiego Handlu 1 
przemysł* (Petro-pari), którego 
sześć oddziałów zorganizował w 
większych miastach Ukrainy. 

Następnie przez lat cztery był 
dyrektorem Banku dla handlu za­
granicznego w Humaniu. 

W tern ostatnlem mieście p. 
Radzlejowsl.l położył wielkie za­
sługi, organizując „Ognisko",! w 
którem naprawdę ogniskowało się 
życie polskie, oraz zakładając ko­
operatywy polskie. Jemu też 
Hołta zawdzięcza budowę kaplicy 
katolickiej. 

W czasach grozy rewolucyjnej w 
Humaniu p. Radziejowski stanął 
na czele obrony obywatelskiej, 
która nie dopuściła do pogromu 
żydów, organizowanego przez 
męty miejskie. 

Wicedyrektorem odeziału tutej­
szego Polskiej Krajowej Kasy po­
życzkowej (Banku polskiego) bę­
dzie p. Bolesław Ruszczew^ki, 
były dyrektor jednego z bandów 

i rosyjskoch. 
Odział białostocki rozpocznie 

swoje, działalność zapewne dopie­
ro w dniu 12 sierpnia po usunię­
ciu biur magistratu z gmachu. 

Wywożenie 
złota. 

„Głos Lub." otrzymał od D o -
wództwa żandarmerjl okręgu lu­
belskiego wiadomość-następującą: 

Dnia 8 lipca b. r, w foclągu 
idącym z Chełma do Kowla skon-1 

fiskowała żandarmerja Okręgu Iu<-
bolskiego 9 1 pół funta .złota w 
walucie pruskiej 1 rosyjskiej ży­
dówce Perli Ruchll Bortenstejn. 
Złoto to Bortenstęlnowa usiłowa­
ła przewieźć za granicę państwa 
polskiego. 

Przy konfiskacie wspomniane 
Ilości złota Bortenstelnowa usiło­
wała przekupić żandarmów, ofia­
rując! im 30 tysięcy Aoron łapów­
ki. Żandarmi proponowaną Im 
kwotę 30 tys. koTon odrzucili z 
pogardą, zaś żydów-kę wraz ze 
złotem aresztowali. Złoto złożono 
w Urzędzie do Walki z lichwą 1 
spekulacją w Lublinie, zaś sprawę 
Bortensteinowej sklterowąno do 
sądu. 
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Lokal 7 do 8 pokojów 
potrzebny. . 

t 

Oferty w Redakcji. 

EJS££3SS£ 

Z miasta 
, P . Morgentau. 

Senator amerykański p. Mor-
gentau przybył do (Białegostoku 
w niedzielę popołudniu 1 zamie­
szkał w domu p Tryllinga. 

W niedzielę p. Morgentau uda 
się do gminy żydowskiej. 

Tĵ m prezydjum prosjło o wy-
rażonle w Ameryce podziękowania 
za dary, przysyłane dla ludności 
żydowskiej, oraz za badanie sto­
sunków pomiędzy polakami a ży­
dami. 

W dłuższej mowie, wygłoszo-
• nej w języku niemieckim, p. Mor­

gentau wspomniał pomiędzy lnne-
ml, że prezydent Paderewski za­
pewnił go, że prasa polska w cią­
gu tygodnia zmieni ton w spra­
wie żydowskiej. ) 

Charakterystycznem jest zacho­
wanie się lewicowców, których 
przedstawiciel obecny w lokalu 
gminy żydowskiej powiedział do 
p. Morgentaua, że lewicowcy nie. 
uznają za potrzebne powitanie go, 
gdyż jest on przedstawicielem lm-
perjallstycznej Ameryki, gdy oni 
są członkami proletarjatu między­
narodowego. 

Z gminy żydowskiej p. Mergn-
tau udał się do związku sjonisty-
cznego, w którym witano go o-
wacyjnle. 

Wieczorem p. Morgentaua od­
wiedzili redaktorowle dwuch pism 
żargonowych i „Gołosa". ' 

Wczoraj zrana p. Morgentau odje­
chał do Lldy i Wilna, zkąd podo­
bno za dni cztery ma ponownie 
przybyć do naszego miasta. 

Teatr polski. 
Jak bardzo potrzebny r pożąda­

ny jest teatr polski w naizem 
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dowodzą tego przedata-
rotochwllowe, dołączona 

amu kinematografu «Mo-

anlżell na 
enaacyjne 

ność przybywa na 
obrazy, ni i wet 

1 bawi się dor 

na przedstawieniu nie­
wielka sala teatru była 

zapełniona, rozbrzmlewa-
haml śnilethu 1 rzęslste-
aml. 
m publiczność nasza 
ego słowa pofsklego ze 
po całodziennej pracy 
zrywki, któraby pozWo-

mnieć o troskach 1 kło-
I 

powlnnyby pamiętać dy­
rekcje Ujmematogrąfów 1 ruzmalcać 
swoje 
łych t 
polskich; 
jeszcze 
choclażbj] 

,Nlechi 
wleń po] 

j. mlędzym 
dane. 

nie 

ogramy występami nSa-
p dramatycznych czyisto 

gdy nie tnożemy się 
{zdobyć na teatr polski, 

tylko sezonowy. ! 
że przecie^ przedsta-

fklch nie psują widowiska 
odowe, wcale nie pojżą-

skowych 
około 5' 
żby wojsj 

Podołanie oficerów. 
. i . ; ; 

Na skł iek odezwy władz wpj-
j do niedzieli zgłosiło iteie 

byłych oficerów do słu­
powej. i \ 

Powołino przecież tylko 27, 
liczącycr| do lat 30 życia—wś,ród 
nich 3 oftperów policji rńlejskjlej 
1 7 z pal cjl powiatowej. 

Zabawa w ogrodzie, 
.W Tildfflilelc w ogrodzie miej­

skim ks. Jpzefa odbyła się zaba­
wa "na rzecz Towarzystwa opieki 
nad nędzą wyjątkową] 

Plęknył cel zgromadził liczne 
rzesze, anoszące oflkry* w celu 
udzlelenl«| pomocy [najbiedniej­
szym. 

,,Gom>s Biełositoka' 
Wyda 

„Gołos Ej| 
chodzie ji 
ma się oi 
godnik. 

W szp| 
ul. Wars 
mieszczotll 
złamaną li 

y w języka rosyjskim 
łostoka" pjrzestał w^-
o pismo (codzienne I 
ąd ukazywlać jako ty-

i 
I ' 

e szpitala. 
talu żydowskiego pr^y 
jwskiej d. 2|6 b. m. \i-

Józefe Wapllewską ie 
Wą nogą. I. Wasilew­

ska pracólfała na stacji Mońki 
przy ^boialch kolejowyph. * j 

Z policji! 
Dnia 30 b. m. wyjadą do War­

szawy w spraw,le służbowej na­
czelnik policji powiatowej p. He-
pner, oraz komisarz policji kry­
minalnej p. Rlglert. 

Iliada paskaraom. 
' Dowiadujemy się ze źródeł 

Erlarogodnych, że z rozporządze-
ia Centrali walki z lichwą I'spe-
ulacją z dn. 1 sierpnia r.b. ma 

być zorganizowana komisja przy 
urzędzie walki z lichwa I speku­
lacją w Białymstoku, w celu u-
stalenia cen towarów oraz pro­
duktów pierwszej potrzeby. 

Za lichwę i spekulację. 
Wywiadowcy urzędu walki z 

Jlchwą 1 spekulacją u Z. Bato-
iwlecklego przy ulicy Mazowiec­
kiej Nr. 16 dokonali rewizji i 
znaleźli większą Ilość mąki karto­
flanej (fioki), którą Z. B. dosy­
pywał do chleba. Wydział sądo­
wy urzędu skazał Z. B. na 500 
mk. grzywny, lub wrazie nieza­
płacenia na 14 dni aresztu i mą­
kę skonflskowałl 

— Włościanina wsi Boczki, 
gminy Bogusze, pow. Szczuczyń-
skiego, Stanisława Telipowsklego, 
za pobieranie wysokich cen za 
ziemniaki, urząd skaził go na 50 
mk. grzywny, lub 3 dni aresztu. 

— Icka Mogilewsklego pry ul. 
Mazowieckiej Nr. 13, za ukrywa­
nie 'mąki w celach spekulacyj­
nych, urząd;skazał na 500 mk. 
grzywny lubi wrazie niezapłacenia 
na 14 dni aresztu i mąkę skon- -
fiskował. 

—U Moska Klementowlcza (Ma­
zowiecka 6) wywiadowcy urzędu 
walki z lichwą 1 spekulacją po 
dafeonanlu i rewizji wykryli mąkę, 
ukrywaną w celach spekulacyjnych. 
Badany M. K. dał wyjaśnienia 
bardzo wykrętna. Urząd skazał 
go na 200 mk grzywny lub 5 dni 
aresztu i mąkę kkonfiskowsł. 

— Kona Kaca (Młynowa 64) za 
spekulację z mąką wydział sądowy 
urzędu walki z lichwą 1 spekulację 
skazał na 500 mk. grzywny lub 
14 dni ares'ztu. 

— Szwarca P. M. (Mazowiecka* 
32) za spekulację z mąką urząd 
skazał na 500 mk. grzywny lub 
wrazie niezapłacenia na 14 dni 
aresztu 1 mąkę skonfiskował. 

— Właściciela sklepu p.f. „No-* 
wik" Ch. Nowika przy ul. Lipo­
wej 2 za sprzedaż bucików z po­
deszwami papleroweml iu*ząd ska-

Ó 8 T O ft K 1. 

zał go na 300 mk. grzywny lub 
na 7 dni aresztu. 

Kradzieże. 
Onegdaj z mieszkania Zygmun­

ta Źydowlc^a (Świętego Rocha 1) 
nieznani sprawcy skradli z pod­
dasza bieliznę,, wartości 2320 mk. 

— Janowi Domanowsklemu 
przy yul. Białostoczańskiej 67, 
skradziono z łąki siano, ocenione­
go 248 mk. 

— Na dworcu warzsawsklm w 
Białymstoku niewykryci sprawcy 
skradli z wagonu większą ilość 
słoniny. Część tej-słoniny wykry­
to przy ul. Sosnowej. W spra­
wie tej arpsztowano kilka osób, 
których osadzono w areszcie przy 
policji kryminalnej, dla prowa­
dzenia dalszego śledztwa. 

Zaznaczyć należy, iż na kolei 
o wypadku kradzieży nic nie­
wiadomo przed aresztowaniem 
złodziejów w mieście. 

Aresztowanie policjanta. 
Wczoraj policja kryminalna a-

resztowała policjanta 3 okręgu 
Władysława Swiatłowsklego w 
sprawie zwolnienia Perłowlcza 
(Ogrodowa 34), właściciela pota­
jemnej gorzelni. 

Eksperymenty 
walutowe. 

Z Wilna. 
Zarządzenie walutowe z dnia 

18 b. m. jeszcze raz utwierdza 
rraś w przekonaniu o chaosie, ja­
ki panuje w tej dziedzinie. Co 
oznacza ta tygodniowa oficjalna 
zmiana kursu, z podkreśleniem 
że 1 rubel carski równa się 2 
rublom dumskim — 1,10 marce? 
Czy przez to zmieniła się choć o 
trochę ta paląca sprawa? Czy 
przez to została ustalona, jako 
jednostka monetarna, marka" pol­
ska?—Nie. Czy taka każdotygod-
niowa, oficjalna zmiana kursu mar­
ki polskiej ma służyć dla ułata/ie-
nia tym mnogim lnstytucjom^lań-
stwowym i pryweitnym w ich wy­
płatach 1 obrachunkach? 

Też nie. i 
Wszystkie zarządy i instytucje 

ł*mlą sobie głow^ z powodu tych 
kinematograficznych , zrrHan. Czy 
te zarządzenia mają na celu wy­
łowienie rubli carskich? " Jeżeli to 
tylko odnośne władze miały na 

Ifjcarz - delntysta 

C I C U O N S K I 
a ł a c o w a 2 

zębów, dziąseł, 
tuczne zęby. 
|e w godzk 10—2 

1 4—7. 

^ 

Nagroda po 500 mk. 
W Lewonjl pod Knyszynem w nocy d. 22 b. m. u Konstan­

tego Purty skradziono konia gnladego z małą gwiazdką na czole, 
lat 3, (wzrost wyżej średni, z lewej strony zatarty od chomąta), 
zaś w nocy dnia 24 b. m. Antoniemu Grygowi klacz karą (przed­
nia prawa pęcina biała) i źrebaka gniadego od drugiej klaczy. 

Kto wykryje lub wskaże złodzieja i ułBtwi odzyskanie koni. 
otrzyma po 500 m. za każdą sztukę. 

celu, w takim razie grubo ^ Ą 
myliły. 

Zarządzenie to wzmocniło 
konanie, 1 zaufanie do tych 
1 teraz nąpewno nikt tymi a 
ml nie będzie opłacał; każd^ 
dzle ]e chował na lepsze cz 
tern przekonaniem: dziś za 
mogę otrzymać 1,10 mk. lu_ 
wet 1,15 m.; zaczekam cierp 
mbże otrzymam jeszcze wf 
może nawet 2 marki. 

Powody i racje, dla któryq| 
stały wydane te niefortunne 
rządzenia, nie są zrozumiałe 
kłym śmiertelnikom. Odnośne 
dze z niewiadomych racji nie 
nas w tern oświecić.—Dlaczego 
pytamy: czyżby to były tak 
wite sprawy, że nie każdy )e| 
zumie? . 

Dzlwnem jest to, że każtuj z 
tych zarządzeń zaczyna sid 

'słów: „Rubel..." tak, jak taj] 
swym czasie różne manifesty 
skle rozpoczynały się od Słoi* 
„My, Mikołaj Il-gl..." Zapytujące; 
to ma znaczyć? 

Dlaczego ten „rubtel 
tak faworyzowany, a v,ta nk iza 
biedna marka polska tak [ ąe-t 
błona? 

Dlaczego szerokie masy lud [jo 
ścl muszą płacić, krwawą dat 
i tracić 10 czy 15 procent'z 
pasu tych ostatnich może ma -

Smutny to i bardzo bolcppy 
objaw tego chaosu i bezładu, 
ki panuje u nas nawewnątrz. 

Nasze dzielne,'bohaterskie \ia) 
ska biją się jak lwy, w po< ''• w 
wprawiają największych wodz< A l 
stratąglków świata, ną ołtarzu cj-
czyzny składają wszystko, co |> 
siadają, bo krew i życie,—a tu, 
u nas, na tyłach tej bohatersfiisj 
armjl,—panuje chajos. 

Dość tego. Żądamy, aby odr 
ne władze zaprzestały zgut Jipj 
dla kraju polityki—faworyzow? jije 
rubla. 

Żądamy ustalenia jednokjtki 
monetarnej —• naszej polsflf j 
marki. 

St. Granat 
(„Nasz Kraj"). 

NICI Szwajcarskie I-y trans 
już nadszedł Mk. %h 
BAWEŁNA do cer.t „ 1 
Jedwab różnoko], „ id, 

cena za tuzin (hurt tani| 
i 1 0 0 0 jar(lQwy motek 

1 U \J \J kordonku do szycia „ 
Poleca kantor firm zagrań. Wegen 

WAKSZAWA, Koszykowa 43 

Doświadczona nauczycieli 
udziela lekcji. Dorosłych uczy j ^ 

ków. Fabryczna 35—1. 

Fortepjan używanej 
Sprzedaje się. Wiadomość—Si 

nimska 45. 

Fabryka mydła i pasfy do oliuJi 
poleca po najtańszych cenach tny< 
łojowe, toaletowe 1 pastę te/peutyi . 
wą. Warszawa, Wspólna 38 m. %\ 

RCH I $ WIERZBĘ leczy mydlana mfó >3KWOL-HEBDY". 
i " Żądać w aptekach i składach aptecznych. 

Wyda 

u koni ^ bydła 

a: Polski* T-wopoperanla prasy 
1 c^telnletipi w Blałyrnstoky. 

T-wo B. HEBDA i S-ka Warszawa, Elektoralna 
gub. Grodzieńską J. Malinowski skł. apt. 

Drukarnia polska Bolesława Huppertca. 
Ża Redaktora 

18. Sprzedaż n a 

. Grodno. 

Bdnedykt Flłipewloz 


